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WSTĘP

Już od maja 1940 roku zaczęto zwozić 
do Ostrzeszowa jeńców francuskich.ud s ierpnia  
tego roku jeńców an g ie lsk ich  z korpusu ekspe­
dycyjnego spod Dunkierki.Również w choć n ie ­
w ie lk ie j  i l o ś c i  t r a f i l i  do Ostrzeszowa jeńcy 
holenderscy i  b e l g i j s c y .1 ta le  też napływały 
transporty jeńców p o lsk ich  z przerzutów z obo­
zów jen ieck ich  z terenu Niemiec i  P o lsk i  z 
innych m ie jscow ośc i , w których  przygotowywano 
miejsca dla jeńców wojsk a l ia n ck ich .

Wtedy wystąpiła konieczność przygotowania 
s ię  Niemców na przemianowanie obozu Sta lag 
XXI A w Ostrzeszowie na obóz wyłącznie dla 
jeńców wojskowych,dlatego ruch internowanych 
jeńców cywilnych u sta ł .J eń cy  cywilni z o s t a l i  
zwolnieni do domów lub wywiezieni na roboty 
przymusowe do Rzeszy.

Tak zaczął s ię  drugi okres obozów je n ie c ­
kich w Cstrzeszow ie , dla wojskowych jeńców 
polsk ich  i  a l ia n ck ich ,k tó ry  trwał od l ip c e  
1940 roku do grudnia 1942 roku.

Autor
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....CIĄG DALSZY
Wojna toczy ła  się d a le j .D z ia ła n ia  wojenne rozszerza ły  s ię  

a z nimi ros ła  l iczb a  jeńców wojennych zabieranych przez Niemców 
do niewoli.W 1940 roku Niemcy ro z s z e rz a ją c  agresję  zaatakowali 
D anię ,Norwegię,Belgię i  H olandię .R ozpoczęli  ofensywę przeciwko 
F ran c ji  i  Grecji.Włochy p rz y s tą p i ły  do wojny po s tron ie  Niemiec. 
Wojna p rzen ios ła  s ię  również na kontynent afrykański.W 1941 roku 
wojska niemieckie rozpoczęły  dz ia ła n ia  wojenne przeciwko Jugos­
ła w i i  oraz niespodzianie r o z p o c z ę l i  wojnę przeciwko ZSRR.Wojska 
japońskie opowiedziały s ię  po s t ro n ie  " o s i "  -  uderzyły na Fearl 
Harbour.na Indonezję i  M ała je .Rozszala ła  s ię  druga wojna świato­
wa,w k tó re j  brało udział 61 państw a dzia łan ia  wojenne odbywały 
s ię  na terenie  40 państw.

W wyniku działań wojennych r o s ła  l iczb a  jeńców wojennych.
Od 1939 roku do zakończenia d ru g ie j  wojny światowej,Cstrzeszów 

z o s ta ł  wpisany na l i s t ę  większych obozów jenieckich .Przebyw ali 
tu P o la c y , Francuzi,An g l i c y , Holendrzy, Belgowie,Duńczycy,Norwegowie, 
Jugosłow ian ie .G recy , żo łn ierze  ZSRR i  'Włosi po ich  k a p it u ja c j i  
we wrzeniu 1943 roku.

W d ru g ie j  połowie 1940 roku sytuacja  w obozie jenieckim w 
Ostrzeszowie zaczęła s ię  s tab il izow ać .O bóz  przeznaczono wyłącznie 
dla jeńców wojennych,zwalniając internowanych cywilów.Z tych to 
powodów stopniowo likwidowano n iektóre  miejsca pobytu jeńców,jak 
obóz pod namiotami na Placu Borek,obóz w synagodze.Sokolni, k a f la m i  
p .S ta s ie rsk ieg o ,S zk o le  Powezećhnej i  s a l i  widowiskowej p.Hendrykow- 
skiego .D la  jeńców pozostawiono największe podobozy : w Nowym In te r ­
nacie  .Gimnazjum, s to la rn ię  p .G a l iń sk ie g o , oraz wszystkie placówki 
szp ita ln e  i  magazynowe.Uporządkowano strukturę organizacyjną obozu, 
komendanturę, administrację i  s łużbę gosnodarczo-zaopatrzeniową.
Obóz w Ostrzeszowie k ilkakrotn ie  wizytowały komisje Międzynarodowe­
go Czerwonego Krzyża.Jeńcom stworzono bardzie j znośniejsze warunki 
zakwaterowania i  wyżywienia.

Oddziały szp ita la  jen ie ck ie g o  s ta ły  s ię  punktami zwózki cho­
rych i  rannych jeńców po lsk ich  z innych obozów jen ieck ich  rozmiesz­
czonych na terenie  Niemiec i  zagarniętych przez Niemców zachodniej 
Polski.N a potwierdzenie t e j  prawdy przytaczam urywki z prowadzonej 
korespondencji  z byłymi jeńcami obozu w Ostrzeszowie :

Jan Wachlarz z Foznania
" ................Byłem podoficerem zawodowym w stopniu plutonowego

w Morskim Dywizjonie Żandarmerii Gdynia,z przydziałem do 2; Morskie­
go Flutonu Żandarmerii Hel -  i  dowódcą Morskiego Fosterunku Żandar­
m erii J astarn ia .

Fo k a p it u la c j i  Helu w dniu 2 października 1939 r .przew iez iono  
nas statkami do Dworca Morskiego w Gdyni.Tam przeszliśmy przez ręce
Gestapo................pozrywaliśmy stopnie wojskowe,by uniknąć s z c z e g ó l ­
nych r e p r e s j i ..................W l is t o p a d z ie  wszystkich nas przen iesiono do
Starogardu Szczecińskiego.Warunki tam były okropne.Nie było  baraków, 
le cz  ogromne namioty na 50 lu d z i .P o s ła n ie  stanowiła wełna drzewna. 
K ilkanaście  tys ięcy  żo łh ierzy  i  jeden pobór wody w p osta c i  kranu i 
koryta w całym obozie.Widziałem żołn ierzy .którym  wszy zagnieździły  
s ię  na p lecach  w żywym mięsie tworząc ro z le g łe  rany.

................Oczekiwałem na transport do listopada 1940 r.Około
15 l is top ad a  transportem kolejowym p rzen ies iono  nas do Ostrzeszowa.
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Obóz był w ogromnym budynku szkolnym.Jo obozu należał jeszcze  d z ie ­
d z in ie c  szkolny otoczony drutem i.Byli tam w nim również o f ice row ie  
jak i  szeregowi.Spotkałem s ię  z mjr.Herzogiem,moim dowódcą dyw iz jo ­
nu,który był poważnie chory /p rzeczyta łem  późn ie j w ja k ie jś  k s ią żce ,  
że zmarł w Niemczech pa g ru ź licę  w szp ita lu  jen ieck im /.B y l i  tam 
ludzie  bez nóg i  rąk i  innymi ciężkim i ranami, którzy również czek a li
na z w o ln ie n ie . ..................Dnia 22 lis topada  1940 r.wy jechałem do Foz-
nania do żony,ale  to już inny_. ro z d z ia ł  h i s t o r i i " .

22.05.1989 r .  Jan Wachlarz
por.w s t .s p o c z .  
u l.M atejk i 4/32 
60-766 Poznań

Wincenty Jarmużek z Sławy
" ................Jako jen iec  wojenny byłem przydzielony do przymuso­

wych robót  i  tam zostałem ranny w głowę.Po leczen iu  szpitalnym wró­
ciłem do Lagru VI D Dortmundt.12.12 .1940 roku z o s t a ł e m  z w o ln io n y  
przez generalną komisję i  odesłany transportem do Ostrzeszowa.

W Ostrzeszowie byłem przydzie lony do lagru XXI A.Lager był 
pomieszczeniem dawniejszej szkoły.'Warunki mieliśmy bardzo c i ę ż k ie ,  
było bardzo zimno.Spaliśmy na trzypiętrowych pryczach.V/ O strzeszo ­
wie przebywałem bardzo krótko.Ze Stalagu XXI A otrzymałem tymczaso­
we zwolnienie nr. 15•725.Byłem prawie na wykończeniu,W domu pod dob­
rą opieką udało mi s ię  w yleczyć. Dziś mam 80 l a t . "

23.05.1989 r .  Wincenty Jarmużek
u l.R e ja  4 
67-410 Sława

P on iże j  podaję treść korespondencji 
z p.Jadwigą Inis-Wolińską z Łodzi

które znajdują s ię  na cmentarzu miejscowym jeńców z 
obozu -szp ita la  w O strzeszow ie .Z ja jdu je  s ię  też na tym cmentarzu w 
kwaterze jeńców /prawa strona od w e jśc ia ,pod  muren/ mogiła mego 
śp.Męża Stefana Inisa Rotmistrza 11 p.uł.Leg.Kawalera V ir tu t i  M i l i -  
tari ,K rzyża  Walwcznych i _innych,który był Jeńcem Oflagu Woldenberg 
II  C, przeniesiony jako ciężko chory,po kontuzjach wojennych,do s z p i ­
tala Obozu w O strzeszow ie,gdzie  zmarł 8 .X I I . 1940 r . i  zosta ł  pocho­
wany na miejscowym cmentarzu."

24.07.1989 r . Jadwiga Inis-W olińska 
ul .Piotrowska 88 m.32 a 
96-103 Łódź
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Z podanych wycinków z korespondencji jaką prowadziłem z 
jeńcami po prawie p ię d z ie s ię c iu  latach  pobytu ich  w obozie  w 
O strzeszow ie , można wysnuć wniosek,że S ta lsg  XXI A był uznawany 
przez Niemców jako dobrze przygotowany do przyjmowania rannych 
i  chorych,poprzez 5 oddziałów szp ita la  obozowego oraz l ic z n ą  
i  dobrze przygotowaną oraz wykwalifikowaną służbą lekarską i  p ie ­
lęgn iarsk ą , składającą s ię  z jeńców p o ls k ic h , ang ie lsk ich  i  fran­
cuskich i  spo łeczn ie  p racu jące j służby p ie lę g n ia r s k ie j  składa ją ­
c e j  s ię  z ochotniczek miejscowych.

Ze zbiorów Ińuzem Regionalnego w Ostrzeszowie

Grupa rannych i  chorych o f icerów  po lsk ich  przebywających 
w S zp ita lu  Obozowym w Odziale N r .I I .
Na zd ję c iu  z laską kap.ii.Karolkiewicz
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Ze zbiorów Instytutu  Zachodniego w Poznaniu

Grupa lekarzy p o ls k ic h ,8n g ie lsk ich  i  francuskich 
w towarzystwie po lsk ich  dziewcząt z pomocniczej s łużby 
p ie l ę g n ia r s k ie j .
Maj 1940 rok

S to ją  od lewej strony dziewczęta :
-  Maria Spychalska
-  Maria Tysiorowska z s io s t r ą  / im ię  zapomniane/
-  w pofcrodku k lęczy  Barbara Jurkiewicz

Przedstawione na zd jęc iu  po lsk ie  dziewczyny nie były 
s ta le  zatrudnione w oddziałach szp ita lnych  jako p ie lę g ­
niarki.Stanow iły  grupę łączn iczek  m iędzy  s z p i t a l e m  a 
społeczeństwem Ostrzeszowa w różnych formach n ies ien ia  
pomocy chorym i  rannym jeńcom,Szczególnie w zaopatrzeniu 
w środki san itarno-h ig ien iczne  i  lekarstwa.

F.Maria Tysiorowska była jedynie s ta le  zatrudniona 
jako pielęgniarka w Oddziale IV s z p i t a l e , p e łn iąc  jedno­
cześnie  obowiązki tłumacza znając b ieg le  język francuzki.
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Z d jęc ia  ze zbiorów Muzeum Regionalnego w Ostrzeszowie
Grupy san itar iu szy  składające s ię  z eo lsk ich  jeńców wojennych 
z Oddziału Szpita lnego Nr.V znajdującego s ię  w największym 
podobozie w Nowym Internacie  ks.ks.Salezjanów przy u l . J . P i ł -  
sudzkiego n r .9 /o b e cn ie  ZSZ Nr.1 przy u l .g e n .S ik o rsk ie g o /
Marzec 1941 roku
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Społeczeństwo Ostrzeszows nadal sprawowało swój p a t r io ty c z n y _ 
obowiązek wobec jeńców polskch i  innych narodowości.Organizacja 
Fo lsk iego  Czerwonego Krzyża o f i c j a l n i e  uznawana przez Niemców do 
pierw szej połowy 1941 roku,nadal pracowała na rzecz  obozów,jednak 
już w k o n s p ir a c j i .

Nie sposób pominąć jeszcze  jednego bardzo pożytecznego 
i  ważnego ogniwa pomocy chorym i  rannym,jaką była pomoc w zaopa­
trzeniu s z p i t a l i  obozowych w potrzebne le k i ,ś r o d k i  opatrunkowe 
i  san itarn e , czyniona przez miejscową aptekę,a właściwie poprzez 
zatrudniony w n ie j  p o lsk i  personel -  p.mgr Stanisławę Kwiatkowską— 
Chudzińską’ i  p .F r a n c i s z k ę  Ń a s ia d e k -P a ca n o w sk ą .

Już 1 września 1939 roku,po wkroczeniu Niemiec na Rynek 
w Ostrzeszowie,natychmiast z a j ę l i  oni budynek apteki.Dokonali szcze ­
gółowej r e w iz j i  całego domir i  p r z e j ę l i  aptekę pod swój nadzór nie 
opuszczając już j e j  pomieszczeń.Zatrzymano zatrudniony personel 
a obowiązki kierownika apteki powierzono p .S ic ińskiem u,który spra­
wował je  do końca 1939 r .Już  na Gwiazdkę 1939 r.przekazano aptekę 
pod komisaryczny nadzór Niemcowi /p rzes ied leń cow i z terenów nadbał- 
tyckich/promowanemu na aptekarza Boninowi Arwerdowi, powierzając mu 
prowadzenie ".Adler Apotheke" /Apteka pod Crłam/,do 1941 r .P rzez  
kilka następnych m iesięcy aptekę prowadził E sser ............../ im ię  zapom­
niane/.Od 1942 roku do zakończenia okupacji w Ostrzeszowie,aptekę 
powierzono dr Tenzerowi wraz z małżonką, która była również farma- 
ceutką.

Przez cały ten okres w aptece pracowały już wyżej wspom­
niane panie Stanisława Kwiatkowska-Ohudzińska i  Franciszka Nasia- 
dek-Pacanowska, oraz w latach  1943 -  1944 pomagały również S te l la  
Garścianka i  Anna Sojówna.Apteka pracowała przez ca ły  okres okupacji 
bez przerwy i  była czynna ca łą  dobę ,n iosąc  o fiarną  pomoc spo łeczeń s ­
twu oraz więźniom obozu je n ie ck ie g o .

Praca na rzecz  obozu jen ieck ieg o  była bardzo o fiarna  oraz 
konieczna i  pożyteczna , pełniona przez p o lsk i  personel apteki przy 

przychylności  w/wspomnianych kierowników,którzy okazali s ię  dobrymi 
ludźmi.Dzięki temu szp ita le  obozowe były zaopatrzone w stopniu  dos­
tatecznym w potrzebne lekarstw a,środki opatrunkowe i  sanitarne. 
Materiały te były zakupywane i  odbierane początkowo z Wrocławia 
a p óźn ie j  już  tylko z Łodzi.W tych zakupach nie małe zasługi miał 
po lsk i  personel aptek i ,k tóry  przy ok az ji  odbioru lekarstw powodował 
zwiększanie tych dostaw,poprzez tak potoczn ie  wówczas zwane "prze ­
kupywanie Niemców wałówkami" /m ię s o , d r ó b , t ł u s z c z e / .

Na samym początku funkcjonowania obozów je n ie ck ich ,k ie d y  
to przez Ostrzeszów p rzesz ło  35 ty s ię cy  1 olaków -  jeńców wojennych 
i  internowanych_cywilów /o d  września 1939 r .d o  czerwca 1940 r / , z a o ­
patrzenie  w le k i  było bardzo niew ystarczające.Kiedy do t e j  s y tu a c j i  
dopowiemy,że w tym okresie  w niektórych podobozach szerzyła  s i ę  e p i ­
demia krwawej biegunki i  innych chorób szczegó ln ie  w "Sokolni"  i 
s a l i  p.Hendtykowskiego,to trudności zwalczania tych chorób z powodu 
braku lekarstw bardzo s ię  p og łęb ia ły  i  stwarzały tragiczną wprost 
sy tu a c ję .D la _ złagodzenia skutków ta k ie j  sy tu a c j i  o f ia rn ie  zareago­
wały zatrudnione w aptece panie Stanisława i  Franciszks, które z du­
żym poświęceniem przez ca łe  noce produkowały przez długi okres l e ­
karstwa potrzebne do zwalczania epidemii wfcród jeńców.Dziś ty lko 
skromnie wspominają,że był to i ch  p atr iotyczn y  i  zawodowy obowiązek 
n ies ien ia  pomocy chorym.

"Adler Apotheke" -  Apteka pod Orłem w Ostrzeszowie była 
również punktem kontaktowym pomiędzy społeczeństwem,służbą sanitarną 
w obozach i  jeńcami.Faktem j e s t , ż e  orzez obozowych lekarzy mających
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bezpośrednie kontakty z polskim personelem aptek i ,by ła  prowadzona 
wymiana l is tó w  wysyłanych przez jeńców do swych domów.Pani S ta n is ­
ława Kwiatkowska-Chudzińska nawet produkowała w ukryciu przed Niem­
cami "atrament sympatyczny", który był doręczany oficerom  wojsk a l -  
jan ck ich  i  p o lsk ich  i  wykorzystywany do przesyłan ia  w koresponden­
c j i  do rodzin,prawdziwej in form acji  o s y tu a c j i  w ob o z ie , ja k  również 
w ce la ch  konspiracyjnych -  p o l i ty czn y ch .

Opisując funkcję apteki w ok res ie  okupacji w aspekcie n ie ­
s ie n ia  pomocy jeńcom wojennycłn,uważałem za konieczne wypełnić lukę 
w dotychczasowych zapisach h istorycznych  tego okresu,by uchronić od 
zapomnienia zas ług i po lsk ich  ostrzeszow skich  farmaceutek.

Kiedy I I  wojna światowa wbrew przewidywaniom Niemców znacznie 
s ię  p rzed łu ża ła , sytuacja w obozie jen ieck im  powoli s tab il izow ała  
s i ę  i  była przygotowywana do dłuższego pobytu jeńców w O strzeszo­
wie.Między innymi służbę medyczną powierzono wyłącznie lekarzom i  
sanitariuszom z grona jeńców wojennych tych narodowości, którzy w 
odpowiednim czasie  przebywali w Ostrzeszowie.W pierw szej połowie 
1941 roku zwolniono ochotniczy personel p ie lęgn ia rek  p o lsk ich . 
Świadczą o tym zaświadczenia pracy wydane; pielęgniarkom.F .C-raczyk- 
Olszenowska otrzymała zwolnienie z datą 30 styczn ia  1941 r .F .S t e l l a  
Garstka-Kowalewska posiada zaświadczenie pracy do końca kwietnia 
1941 roku.

F.A.Graczyk zapamiętała i  zare jestrow ała  wykaz po lsk ich  l e ­
karzy, k t ó r z y  przebywali podczas j e j  pracy w szp ita lach  obozu j e ­
n ie c k ie g o .  iVykaz ten znajduje s ię  w Muzeum Kegionalnym w Ostrzeszo­
wie, którego p on iże j  podaję.Łącznie przez obozy jen ieck ie  w naszym 
m ieśc ie  w tym okresie  p rzeszło  41 p o ls k ich  lekarzy .

Jednocześnie należy w y jaśn ić ,że  obok p o lsk ich  lekarzy w obo­
z ie  pracowała znaczna l iczba  lekarzy wojsk a l ia n ck ich ,s z cz e g ó ln ie  
Anglików,Francuzów i  Norwegów,których l i c z b a  j e s t  trudna do usta­
le n ia  z powodu braku dokumentów źródłowych i  archiwaliów.



SPIS LEKARZY FKZEBYWAJ4CYCH W OBOZIE JENIECKIM W OSTKZESZOWIE 
WKZESIEN 1939 LO KWIETNIA 1941

1. Ast Aleksander -  ch irurg z Jarocina
2. Ałamowicz -  z Warszawy
3. Andrzejewski -  psychiatra z Foznania
4. Buksakowski -  z Gniezna
5. Bieszczad -  z K alisza
6. Bolewski -  brak danych
7. Bandurski -  po wojnie mieszkał w J e le n ie j  Górze
8 . B ie l iń sk i  -  brsk danych
9. Chróścieki -  z Warszawy

10. C ie s ie ls k i  -  brak danych
11. Dziembowski -  z Bydgoszczy
12. Gontarski -  brsk danych
1 3 . Kalczyński -  brak danych
14. Jurasz -  z Katowic
15. .Jaroszewski Koch -  rentgenolog  z Poznania
16. Jakubowski -  brak danych
17. Kumolewski -  z Torunia
18. Kujawski Alfons -  brak danych
19. Kolendo -  z Poznania
20. Litauer -  z Łodzi
21. Laszkiewicz -  brak danych
22. Leśniewicz -  z Łodzi
23. Lindan -  brak danych
2 4 . Łotkowski -  onkolog
25. Molkner -  z Gdyni
26. Mączyński -  z Warszawy
27. Nowakowski Jerzy -  brak danych
28. Otomeński -  oku lista  z Ostrowa Wlkp
29. Przygodzki Jerzy -  z Warszawy
30. Fozorski -  z Gniezna
31. Fuzyrewicz -  brak danych
32. Sroczyński -  brak danych
33. Sokół -  z Łodzi
34. Suwalski -  z Foznania
35. Ślusar -  z Poznania
36. Śm igie lsk i -  z Pobiedzisk  k/Poznania
37. Trószyński Jan -  sp .chor .p łucnych  z Leszna
38. Węcewicz -  psychiatra -  Dziekanka w Owińskach
39. Wrzesiński -  z Warszawy
40. Zenkteler -  z Śmigla k/Leszna
41. Zborowski -  brak danych

Wykaz ten nie podaje wszystkich nazwisk p o lsk ich  
lekarzy przebywających i  pracujących w szp ita lach  jen ieck ich  
w Ostrzeszowie w okresie  od września 1939 r .d o  kwietnia 1941 r .  
Musiało być ich  więcej.Świadczy o tym podpis dr.Bogackiego 
złożony na zaświadczeniu p.A.Graczyk z dn .30.01.1941 r .
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Abt. IV . 4A1**?

S ch ild b erg , en 30. Januar 1941.

B e 3 c  R e i  n i  g u_ n g _ ._

F r l .  Antonina G r a c  r, y k war m\.1T d e r  h ie s ig e n  Abt. 

des  R eserro -L a za retts  fu r  E riegsgefangene a e i t  dem 24 . J u l i  194o 

a is  K rankenschw ester be3ch.::. f t i g t .

Bei g u te r  T orb ildu n g  bewnhrte s io  s i c h  o.ls gew issen h afte  

und f le iB ig e  ; i t a r b e i t e r i n .

Ihre E ntlassung e r f o l g t  in fo lg e  hbheren Anordnung, nach d er  

3a jn tlich e  w e ib lich e  Arb . 'i t s k r " f t e  e n tla sse n  weraen mnssen.

Gez. B r . Bogacki Hptm.Arzt

A bt. A rzt.
i

B ierm it bests.ti.se Aoh__die. obf‘.ga BaGclioinigune*

Ber C'.;.ef a rz t

des ńo3--, r v o -A,a zaretft s  

f iir  iii-i e gs ge f  angene

S ta b s a rz t .

Ze zbiorów Muzeum kegionalnego w Ostrzeszowie

Tłumaczenie :
Rezerwowy S z p i ta l  us-tr  zes zów, dn. 33 s ty c z n ia  1941

^§^1800 Zenie
lanna Antonina Graczyk była zatrudniona jsk o  p ie lę g n ia rk a  w 
tutejszym odd zia le  Rezerwowego S z p i ta la  dla  Jeńców Wojennych 
od 24 l ip c 8  1940.

Przy dobrym prz.ygotowaniu sprawdziła  s i ę  jako sumienna 
i  p i ln a  współpracownica.

J e j  zwolnienie n as tą p i ło  na skutek wyższych zarządzeń 
według których  wszyskie kob ie ty  pracownice muszą być zw oln ione .

Dr.Kapitan  Bogacki 
lek a rz  oddziałowy

Niniejszym  potwierdzam powyższe zaśw iadczenie .
O s trz esz ów ,d n .6 lu tego  1941. Ordynator

Rezerwowego S z p ita la  
dla jeńców wojennych 

/ - /  podpis  n ie c z y t e ln y  
Lekarz Sztabowy
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Chorzy i  ranni jeńcy wyrażali swą wdzięczność z8 ofiarną 
pracę p o lsk ich  p ie lęgn iarek  -  ochotniczek.Również lekarze wyso­
ko o c e n i l i  czyny i  patr iotyczny  obowiązek zatrudnionych osrze -  
szowianek w obozowych, szp ita lach  je n ie ck ich .

Podpułkownik Ihnatowicz Nieczuja Ludwik,taką z ło ż y ł  de­
dykację w pamiętniku p .Józe fy  May-Kasprzakowej :
"Wszystkim dobrym Polakom -  dobra rada :

-  uczmy s ię  
-rpracnjmy
-  szanujmy i  kochajmy s ię  !

To będzie Kraj nasz ca ły .

Młode p o lsk ie  serduszko,n iew iasty w O strzeszow ie , od s ta re j  do 
małej,swym wzorowym zachowaniem się,wytężoną pracą , o f ia rn o ś c ią  
bez granic i  wysokim patriotycznym uczuciem,co to wyjawiły przez 
poży teczn e , odważne, piękne czyny -  w te teraz c iężk ie  czasy wyka­
zały  swoją właściwą w artość ,hart,pośw ięcenie  i  dobrze zasłużyły
s ię  O jczyźn ie .  , , .v 0 Stare p o lsk ie  serce

Ihnatowicz Nieczuja Ludwik
14.X I I . 1940 ppłk ."
Ostrzeszów "2"

cU&Y*". potu***'-

' /Ig uocąą Cc*
'Ś Ą a M U j- i i t t f  -< ■  !<a > c k c L / r h U f

'JkUclt ■kul*hbl.+
o 'hyisJL. 'ćcL {tclAt̂  JLd t 'Uoum.

'tń-Mjy OU.Oj źtA st
c-ó -£tł -

OK. Ti.tfi-ice. ( oU-uhOzo*. t  (

Caj^ ĉ -

Wa>dtć>4~t, - -t
d o Ą ^ i V  Ąaćlukjfty -U{ -0^  '

-KUtó L&L<Un.K-

yl 4 . ¥ ą .  t fĄD
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Ofiarność p o lsk ich  p ie lęgn iarek  wyrażała s ię  chęcią  d a l­
s ze j  dobrowolnej pracy w szp ita lach  obozu jen ieck iego ,jednak  już 
w k o n sp ira c j i .Z d a rz a ły  s ię  jednak przypadki,że na usilne prośby 
n iektórych  p ie lę g n ia re k , niemiecka komendantura wyrażała zgodę na 
pracę w s z p i ta la c h , szczegó ln ie  tam,gdzie były one narażone na 
niebezpieczeństwo zarażenia s ię  chorobami zakaźnymi.bo takich 
pełnych poświęcenia należała p.Olga Sojowa,która w zakaźnym s z p i ­
ta lu  przy ul.Zamkowej n r . 35 pracowała do końca okupacji w Ostrze­
s z o w i e . o k r e s a c h  panującej epidem ii,dobrowolnie wyrażała zgodę 
na pracę zamkniętą w szp ita lu ,n ie  opuszczając go w pewnych okre­
sach przez ca łe  doby.

Obok reprodukuję J e j  służbową le g ity m a c ję , która potwierdza 
ten fakt.Legitym acja  ta znajduje s ię  w zbiorach Izby Pamięci Zes­
połu Szkół Zawodowych Nr.1 w Ostrzeszowie -  w orygina le .

TŁUMACZENIE :

N ie  n ie m ie c k a  
l e g i t y m a c j a  s łu żb ow a  N r . 13
N a zw isk o  : S o j a  z domu K o n ie czn y  
Im ię  : O lga
S t a n  : U r z ę d n ik  b iurow y  
u ro d zo n a  : 1 8 .0 1 .1 8 9 0  
M i e j s c e  z a m ie s z k a n ia  : S c h i l d b e r g  
U l i c a  : P a u l  H ir s c h  6 /4

W ł a ś c i c i e l  / p o s i a d a c z / m a  z e z w o le n ie  w c z a s i e  g o d z in  s łu żb o w y c h  
p r z e k r a c z a ć  n a s t ę p u ją c e  t e r e n y  w o jskow e i  R ze s zy  : 
magazyn n a r z ę d z i  o b ó z  o f i c e r s k i  XXI C S c h i l d b e r g  
p i e c z ę ć  w a ż n o ś c i

L e g i t y m a c j ę  n s l e ż y  p r z e d s t a w ić  na każde żą d a n ie  w s z y s t k i c h  
ż o ł n i e r z y  i  s t r a ż n ik ó w  na s ł u ż b i e . J e s t  ona ważna t y l k o  na podany  
w p i e c z ę c i  k w a r ta ł  r o k u  i  upoważnia t y l k o  do pod a nego  na 
o d w r o c i e  c z a s u .
F o d p i s  w ła s n o r ę c z n y  w ł a ś c i c i e l a  : S o j a  Olga
M i e j s c  p r a c y  : / U r z ą d /  Komendantura Obozu O f i c e r ó w  XXI C
w y s ta w io n a  : S c h i l d b e r g  9 . 1 2 . 4 3 .
P o d p i s  i  s t o p i e ń  s łu żb ow y  z w ie r z c h n ik a  
/ - /  p o d p i s  n i e c z y t e l n y  
P u łk o w n ik  i  Komendant
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KONSPIRACJA WOJSKOWA
Odrębną i  bardzo złożoną była konspiracja  cywilno-wojskowa 

we współdzia łaniu  z miejscową organ izacją  AK a o f iceram i obozu j e ­
n ieck iego  oraz żołnierzami niemieckimi.Do k on sp irac ji  między tymi 
ugrupowaniami włączono zaufanych i  zaprzysiężonych członków AK.

Ze w z g lę d u  na k o n s p i r a c y j n y  c h a r a k t e r , d z i a ł a n i a  t e  o k r y t e  
t a j e m n i c ą , d o  d z i ś  n ie  są  wy ja śn io n e .W ie m y  n a t o m ia s t , ż e  taka  w s p ó ł ­
p r a c a  i s t n i a ł a , a  na p o t w i e r d z e n i e  podam z a u t o p s j i  k i l k a  znanych  
mi fa k t ó w  n i e  w y c z e r p u ją c  w c a ł o ś c i  t e g o  tem atu.

W kwietniu 1942 roku poprzez p o lsk ich  jeńców,do członków AK 
dotar ła  informacja o potrzeb ie  zaistalowania w obozie w gmachu gim­
nazjum aparatu radiowego.Jeńcy ang ie lscy  przebywający w tym budynku 
uważali za konieczne słuchanie komunikatów radiowych o s y t u a c j i  na 
frontach  I I  wojny św iatow ej, szczegó ln ie  audycji  z Londynu "bum-bum- 
bum-bum ! -  tu mówi Londyn" nadawanej w języku angielskim w okreś­
lonych porach doby, przeważnie w godzinych nocnych.Wystąpiła zatem 
konieczność dostarczenia aparatu radiowego do obozu.Aparat tsk i 
bez obudowy dostarczy ł  członek AK p.Antoni M a ty s ik ,d os tro i ł  go spe­
c j a l i s t a  w t e j  dz iedzin ie  p .C w ojdziński, a w częściach  zo s ta ł  dorę­
czony do obozu przez piekarza Zygmunta Grafa -  również członków AK.
Z .G raf codziennie dostarcza ł pieczywo do obozu i posiadał s ta łą  prze ­
pustkę przechodzenia przez wartownię.Jak mi wiadomo,aparat ten zos­
ta ł  zainstalowany w przewodzie kominowym w au li  gimnazjum na drugim 
p ię t r z e .

W maju 1943 roku wystąpiła potrzeba dostarczenia o ficerom  
norweskim przebywającym w podobozie w Nowym Internacie  k s .k s .S a le z ­
janów przy u l . l i ł s u d z k ie g o , cypści do skonstruowania aparatu ra d io ­
wego.Tym razem chodziło  o dostarczen ie  kryształków i  c z ę ś c i  do wy­
konania prostego  odbiornika detektorowego.Materiały te wraz z s łu ­
chawkami zosta ły  dostarczone również przez S D ecja listę  w t e j  d z ie ­
d z in ie  p .Owojdzińskiego_i doręczone przez Zygmunta Grafa.Jakoby p o t ­
wierdzeniem tego faktu j e s t  rycina wykonana przez jeńca norweskiego 

A.Nedala z 1945 roku.
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N ajbardzie j pewną drogą konspiracyjnych kontaktów z grupą 
AK i  jeńcam i,było  w ejście  w kontakt z żołnierzami niemieckimi po­
chodzenia p o lsk iego  przymusowo wcielonych do wojska niem ieckiego z 
terenu Śląska.Po długich penetraćjach ,kontaktach  osob istych ,u d a ło  
s ię  nam porozumieć z takimi żołnierzami zatrudnionymi w adm inistrac­
j i  obozowej.Po d ługich  przygotowaniach w kontaktach osob is tych  i 
towarzyskich,udało s ię  zawrzeć znajomość a nawet przyjaźń z dwoma
polakami -  żołnierzami niem ieckimi,Emilem Sotynem i  Józefem..............
o zapomnianym już nazwisku,pochodzących z Katowic.

Przez n ich  dostarczana była do obozów prasa podziemna wyda­
wana w Ostrzeszowie bibuła -  gazetka "Jutrzenka", powielana przez 
miejscową organizację  AK.W ten sposób jeńcy polscy przebywający w 
obozie jenieckim otrzymywali bieżące wiadomości o sy tu a c j i  na fro n ­
tach I I  wojny światowej,powielane z nasłuchu radiowego z Londynu.

Jednocześnie otrzymywaliśmy inform acje  o sy tu a c j i  i  poczy ­
naniach Niemców w oboz ie ,k tóre  były przekazywane do os trzeszow sk ie j  
komendy AK,którą dowodził T e le s fo r  Krupa /"Ryszard K łosow ski", 
"G rzyb", "Mróz” / ,p r z e z  łącznika Zygmunta Grafa p s ."Z b ign iew ".

Kontakty te z biegiem czasu wykorzystano również w ce lu  
uzyskania amunicji gromadzonej w bunkrze partyzanckim na Wygodzie 
Tokarskiej.Wiosną 1944 roku Emil Sotyn dostarcza ł  nem amunicję do 
do k ró tk ie j  i  d łu g ie j  bron i,która  była przekazywana do  bunkra i  tam 
przechowawana.

Ze zbiorów Wł.Grafa
Na zd ję c iu  od lewej strony :
-  Władysław Graf -  pseudonim "Stanisław"
-  Emil Sotyn -  pochodzący z Katowic,Polak przymusowo w cielony

do Wermachtu
I_5yf5iKi_SE®ILl_E5®9d02i5_"?bigniew"
Na odwrocie zd jęc ia  dedykacja : Kochanemu Zygmusiowi dla 
wspomnień razem spędzonych chwil -  Emil Sotyn

Schildberg 5.6.1942 r .
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Członkowie miejscowej ta jn e j  o rg a n iza c j i  AK Paweł Korinth 
i  T e o f i l  Graf w ścisłym  kontakcie z p .Izab e lą  Garstkową,podjęli . 
akcję ułatwienia  zaplanowanej u c ie czk i  p ię c iu  o f icerów  po lsk ich  
z obozu je n ie ck ie g o  w gimnazjum ks.ks .Salezjanów  orzy ul.Zamkowej 
n r .21.

W marcu 1940 roku p .G a r s t k o w a o r g a n iz a t o r k a  o ch otn icze j  
służby p ie lę g n ia r s k ie j  w szp ita lach  obozu jen ieck ieg o  w O strze- 
szowie,mając wstęp na tereny obozu na podstawie posiadanej s ta ­
ł e j  p rze p u s tk i ,zo s ta ła  pouczona przez p .T e o f i la  Grafa w ła ś c i c ie la  
zakładu krawieckiego o sposobie zd ję c ia  potrzebnych miar z o f i ­
cerów zdecydowanych na ucieczkę.Na podstawie tych miar w warszta­
c ie  krawieckim T.Grafa uszyto 5 ubrań cywilnych z materiałów dos­
tarczonych przez p .Gerstkową ze  s k le p ó w  Władysława Garstkę i  Wła­
dysława Ogrodowskiego.W zakładzie w ie d z ie l i  o tym tylko T.Graf, 
brat jego  Jan zatrudniony jako czeladnik i  j a  z a t r u d n io n y  ja k o  
uczeń krawiecki.Wobec pozosta łych  pracowników,były to ubrania 
szyte dla klientów.Po uszyciu ubrania zosta ły  przemycone do obozu 
w częśc ia ch  przez dwie san itar iu szk i  pochodzące z Łodzi i  zatrud­
nione przez Niemców a zamieszkałe w Ostrzeszowie u p .O lkiew icz  w 
budynku przy ul.Zamkowej n r . 2.

Ucieczka o f icerów  zakończyła s ię  powodzeniem.Uciekli. pew­
nej nocy przez wyłom w murze kotłowni centralnego ogrzewania gim­
nazjum od strony dziedzińca szkolnego.

Niemcy po wykryciu t e j  u c ie czk i  w szczę li  intensywne docho­
dzenia. W itezu ltacie  tych dochodzeń wspomniane san itar iu szk i  jako 
podejrzane o pomoc w u c ieczce  aresztowano i  wywieziono do Łodzi 
do Gstepo.Fakt ich  aresztowania przysporzył nam wiele obaw o "wsy­
p ę " ,k t ó r e j  jednak nie było .Niech ten zapis będzie również wyrazem 
hołdu i  pam ięci o tych bochaterkach,których nawet nazwisk n ie  zapa 
miętami). Jaki spotkał je  lo s  -  do dziś  nie wiadomo.

W pewnym stopn iu ,n ie  w całym tego słowa znaczeniu,była  
konsp irac ja  powiązana z p ie lęg n ac ją  wojskowych i  cywilnych grobów 
je n ie ck ich .J a k  już wspomniałem,organizatorką t e j  a k c j i  b y ła  pani 

W alentyna Trzeciak.Na przedstawionym obok zd ję c iu  z 1941 roku 
były już brzozowe krzyże z metalowymi tabliczkami z n a p is a m i .
Na odwrocie tego zd ję c ia  własnoręcznie napisała inform ację :

"Już s ię  postarałam o krzyże i  ta b l ic z k i  z 
napisami.Na uroczystość Wszystkich Świętych 
zrobiłam duże wieńce z b i a ł . i  czerwon.wstęgami.
Mówił mi grobowy,że Niemcy dopytują s ię  kto tak 
fachowo groby p ie lę g n u je .1941 r . "
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Ze zbiorów Wł.Grafa

Nb f o t o p r s f i i  -  panie : Florentyna Szu lców ns-T om aszew sk a
Walentyna Trzeciak
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Grupa jeńców francuzkich na dziedzińcu  pimnszjum 
S.Nazaretanek przy ul.Zamkowej n r . 12

Grupa jeńców francuzkich w towarzystwie żo łn ierzy  niemieckich 
pod s t e r t ą  siana na terenie  placu przy k a f la m i  p .S ta s ie rsk iep o  
przy u l .K a l i s k ie j  n r .1 5 /obecn ie  Sp.Bud."Kombud" przy ul.Powstań­
ców W lkp/.Atrakcją  był murzyn s to ją cy  w środku prupy.
Z d ję c ia  ze zbiorów Wł.Grafa
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Ze zb iorów  p .Ig n a ce g o  Mosia

Tłiimsczenie : S ierp ień  1939.1oru czn icy , p óźn ie j  kapitanowie, 
kt3rzy w Ostrzeszowie p e ł n i l i  funkc je .
F r y d e r y k ,n a u c z y c ie l  S zko ły  Powszechnej z S e l b i t z  
W o lfru m ,n a u czyc ie l  z Szko ły  Powszechnej z S e l b . / S e l b i t z /  
M u lz e r ,p ro b o s zcz  z Miinchberg..
Oni p o w r ó c i l i  z wojny do domu.
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S t a la g  XXI A w pierwszym o k r e s ie  i s t n i e n ia  n o s i ł  nazwę 
G efangenenlager / o b ó z  j e n ie c k i / .P o c z ą t k o w o  p rzez  l ik a  m i e s i ę ­
cy przebywała w o b o z ie  ludność cywilna przywożona z c a ł e j  
F o l s k i  wraz z jeńcami wojennymi.

W p o łow ie  1940 roku obóz w O strzeszow ie  s t a ł  s i ę  typowym 
obozem je n ie ck im  przy jm u jąc  nazwę K riegsge fan genen lager  
/w o jen n y  obóz j e n i e c k i / , w  którym przebyw ali  w y łączn ie  p o l s c y  
o f i c e r o w i e , p o d o f i c e r o w ie  i  szeregow cy .

Pod k o n ie c  maja 1940 r .  n ad szed ł p ierw szy  tran sp ort  
jeńców fra n cu z k ich  m . i n .ż o ł n i e r z y  w o jsk  k o l o n i a l n y c h ,  
nych .

W p ierw szych  dn iach  s ie r p n ia  1940 r . p r z y b y l i  jeń cy  b ry ­
t y j s c y  z korpusu ekspedycy jnego  w a lc z ą c e g o  pod D u n k ie rk ą .

W grudniu 1940 r .  w iększość  jeńców p o ls k i c h  skierowano 
do innych obozów je n i e c k i c h , a  w O strzeszow ie  p o z o s ta ła  i c h  
je d y n ie  n iew ie lk a  grupa.

Od 1941 do pierwszego kwartału 1943 roku zdecydowaną 
większaść Stalagu XXI A stanow ili  jeńcy b ry ty js cy  m .in . :
stan z d n .2 8 .I I . 1941 -  1.122 
stan z dn.1.Vl.1941 -  658 
stan z dn.1.IX.1941 -  8o6 
stan z dn.1.IV.1942 -  1.752 
stan z dn. 1 .X . 1942 -  1 ..857 
stan z d n .1.1.1943 -  1.604
Poza jeńcami bryty jsk im i,k tórzy  s tanow ili  większość,w obozie  
przebywali w tych oresach jeńcy francu zcy ,po lscy  i  jugosłow iańs­
cy .

W 1943 roku obóz przekszta łcono na obóz dla jeńców o f i c e ­
rów,nadając mu nazwę O flag  XXI C /Kriegsgefangenen O f f i z i e r la g e r /  
i  wtedy w obozie  przebywali wyłącznie o f i c e r o w ie , i c h  ordynansi 
oraz służba pomocnicza zaopatrzeniowo-gospodarcza.



POSŁOWIE

Według wykazu stanów liczbowych jeńców 
wojennych w obozie w O strzeszow ie ,podanego 
w informatorze encyklopedycznym i  opracowa­
nego przez Główną Komisję Badania Zbrodni 
H itlerow skich  w P olsce  pt."Obozy h it lerow skie  
na ziemiach p o lsk ich  1939-1945" /PWN 1979 r . /
-  w 1942 roku i  ty lko  na początku 1943 roku 
w Ostrzeszowie przebywali przeważnie jeńcy 
a n g ie lscy  i  francuzcy,a  potem wymienili ich 
jeńcy:norwegowie,holendrzy i  w łos i ,k tórzy  b y l i  
w ięz ien i  w jenieckim obozie  w naszym m ie jc ie  
do końca okupacji h i t le r o w s k ie j ,a  ra cz e j  do 
czasu wyzwolenia Ostrzeszowa przez wojska 
ra d z ieck ie  w styczn iu  1945 roku.

Dlatego też n in ie js z y  zeszyt zamyka drugi 
okres obozów jen ieck ich  w Ostrzeszowie i  
zarazem zapowiada opis  t r ze c ie g o  okresu w latach  
1943 -  1945.
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